
S ło d o w e  n a v t y w  B e r l in ie .
Inżynier kolejowy tworzy sobie borem.

Na letnisku w  Brzuchowicach.

— Dzieci, dlaczego w y tn zasiadacie? Jabłka jeszcze nic dojrzały.
— My czekamy, kiedy się przerwie sznur w hamaku z tym... Daskarzem.

Watylion zaniepotoiony zginani H^rdlnga
NIEZNANY PLAN  W YRÓ W NAN IA  DŁUGÓW  NIEMIEC.

nia w  sprawie regulacji kosztów \vu-

ŹAŁOBA FRANCJI PO HAR- 
DINGU.

Paryż. (PAT.) Rząd postanowił, 
że w  dniu pogrzebu prez. Hardinga 
tia wszystkich gmachach publicz
nych w  Paryżu i na prowincji oraz 
na wszystkich stacjacli floty francu
skiej będą wywieszone żałobne 
chorągwie.

PO W RÓ T MARSZAŁKA SENATU. 
Warszawa. (PA T ). Dziś o godz. 4 po

południu przyjechał i objął urzędowanie 
p. marsz. Senatu Wojciech Tramp- 
czyński.

TONOROW Y DAR RUMUNJI DLA GE
NERAŁA FRANCUSKIEGO.

Bukareszt- (PAT ). (Połrad). W e wrze
śniu odbędzie sic w Rumunii akt uroczy
stego zainstalowania sic sen. Bertłieleta 
■w jego majętności, która otrzymał w da
rze od Rumunii na zasadzie uchwały par
lamentu rumuńskiego. Ofiarowana po
siadłość ma obszar lf>0 hektarów.

KONGRES M. ENTENTY 
Praga. (PAT:) „Bohemia“  donosi, 

re w  połowie ■ sierpnia odbędzie się 
w Karlsbadzie spotkanie prezyden
tów ministrów Małej Ententy. Cze
ski prezydent ministrów Swehla uda 
je się już w  tych dniach do Karlsba
du, podczas gdy prez. min. Bratianu 
i Pasicz przybędą tamże dopiero w 
ciągu tygodnia.

GENERALNW STRAJK W  KOPAL
NIACH ROSJI.

Warszawa. (Tel. wł. (J.) Z Mo
skwy nadchodzi wiadomość, żc w 
dniu 1. sierpnia rozpoczął sięgcneral- 
ny strajk górników w 30 najwięk
szych kopalniach w zagłębiu doniec- 
kiem.

Helslngfors. (PAT.) Do dnia dzi
siejszego aresztowano ogółem 127 
komunistów z liczby 150,' mających 
być aresztowanymi, przyczem z po
śród 28 członków parlamentarnej 
frakcji komunistycznej aresztowano 
dotychczas 22. Władze śledcze przy 
stąpiły do badania aresztowanych,

TUCA NAROBIŁ CZECHOM 
STRACHU.

Praga. (PA T .) „Słowak" donosi, 
że podróż posła czeskiego w  Pary
żu Osusky'cgo do prez. Massaryka, 
bawiącego w  Topolcsanach pozosta
je w  związku z sukcesami, jakie od
niósł przywódca Słowaków Tuca w 
Paryżu i Wenecje

10 KL.M- PONAD ZIEMIA.
Paryż. (PAT ). T.oluik Sadi Lecointe 

usiłując pobić swoi własny rekord, u- 
irzymywał się z córą 20 minut na w y
sokości ponad 10.000 m.

MOSKWA GNIEWA SIŁ NA 
BUŁGARJE.

Berlin, (PAT ). (Połrad). Według do
niesienia z Moskwy, rzad sowietów za
bronił okrętom rosyjskim postoju w nur
tach bułgarskich.

jak również materiału dowodowego. 
Minister spraw wewn. oświadczył, 
żc podstawą dla obecnej akcji rzą
dowej przeciw komunistom jest opi- 
tija sądu najwyższego, wydana w 
przedmiocie działalności komunisty
cznej

Berlin. (PAT.) „Berlincr Tagebl." 
donosi z Rzutnu: YV kołach W aty
kańskich zapanowało wielkie zanie
pokojenie z powodu śmierci prez. 
Hardinga. Watykan omawiał z mę
żem zaufania prez. Hardinga pro
gram reparacyjny, na podstawie któ

Berlin. (PAT.) Wczoraj zaszły tu 
zaburzenia uliczne sta lic żywnościo- 
wem. W  Poczdamie tłumy usiłowa
ły rozgrabie na targowisku wozy, 
jakie przybyły ze wsi z produktami 
wiejskimi. Cena bochenka chleba

Londyn. (PAT ). (Połrad). Wobec za
mianowania przez rzad sowietów Ra
kowskiego w miejsce Krassina, rzad an
gielski zarządził zebranie informacji co 
«lo propagandy przeciw' angielskiej, jaką

jennyeh wszystkich państw, które 
uczestniczyły w  wojnie. Regulacja 
ta miałaby na podstawie wspomnia
nych rozważań nastąpić w ten spo
sób, że jedynym wierzycielem zo
stałyby Stany Zi„ zaś ich dłużni
kiem Niemcy. -

podskoczyła na S2.0łKł mfc.
„N. Pr. Fressc" donosi z Kolonii: 

Z powodu braku środków płatni
czych. spowodowanych w szczegól
ności strajkiem drukarskim. przy
szło do zaburzeń.

Rakowski uprawiał w licznych swoich 
mowach. Aż do chwili ukończenia do
chodzenia w tej sprawie, rzad angielski 
odmawia uznania Rakowskiego,

rego mogłoby dojść do porozumic-

t
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MSZA POLOW A.
< TUSZU. — OBIAD

-  ODSŁONIĘCIE PAMIĄTKOW EJ TABLICY. — POCIIÓB.- 
NA PLACU PO W YSTAW O W YM . — ZŁOŻENIE WIEŃCA 

CÓW LWOM'A. —  W  TEATRZE. «

UROCZYSTOŚĆ W  RA
NA GROBACH OBRON-

Około 10 rano przy udziale dele
gacji poszczególnych związków i 
zrzeszeń, tudzież licznych tłumów 
publiczności odbyła sic Msza poio- 
wa na Cytadeli. Msze św. cęłebro- 

,wał kapelan I-szej Brygady ks. Pa
rnas, który zarazem wygłosił podnio
słe kazanie. Podczas Mszy przygry
wały dwie orkiestry wojskowe. Na
stępnie uformował sic olbrzymi po
chód, wśród którego wyróżniały się 
organizacje robotnicze z orkiestrami 
i sztandarami. Podczas gdy czoło 
pochodu znajdowało się już przed 
ratuszem, końcowe zastępy zalegały 
jeszcze stoki Cytadeli. W  między
czasie nastąpiło uroczyste odsłonię
cie tablicy pamiątkowej w gmachu 
pocztowym (na t. zw. ,,reducie Pił
sudskiego"). Marszalek otrzymał 
tutaj pamiątkowy adres od ogółu ro
botniczego m. Lwowa z dedykacją: 
„Wielkiemu Szermierzowi o W ol
ność Narodu", przyczem wygłosił 
porywające przemówienie imieniem 
warstw pracujących wiceprezes ko- 
nitetu ob. Żeiaszkiewicz,

W  RATUSZU.
Około g. 12 w południe sala ra

tuszowa była doszczętnie wypełnio
na uczestnikami zjazdu i zaproszony 
ini gośćmi. Z posłów sejmowych zja
wili się pp.: wicemarszałkowie Mo- 
raezewski i Poniatowski. prezes 
Dahski, Hausner, Lięberiuaii. Jawo
rowski, Malinowski, Kościałkowski, 
Fijałkowski, Bujak, dr. Polakiewicz, 
Miedziński, Wiśniewski, Szepiei, Ba- 
gieński Wojtowicz, Dzidach, M. Ma
linowski, Chyb i Harusewiez.

Około g. 1-szcj przybył Marsza
lek Piłsudski, powitany niemilknącą 
burzą oklasków i kantatą. Przystą
piono do wyooru prezydium. Hono
rowym prezesem Zjazdu wybrano, 
marsz. Piłsudskiego. Na przewodni
czącego powołano przez aklamacjo 
prezesa Dąbskiego, na wiceprzewo
dniczących prof. Zakrzewskiego, pro 
zesa Związku Legionistów (Lwów), 
Niedźwicekiego i posła Polakiewi
cza. Sekretarz generalny p. Szczer- 
ski.

Rozpoczęły się powitalne prze
mówienia. Imieniem lwowskiego 
Związku Legionistów jiowitał Zjazd 
prezes Niedźwiedzki, zaś imieniem 
ogólnego Związku Leg. p. Stefanow- 
ski, który podziękował imieniem 
wszystkich Legionistów za gościnę 
prez. Neumatinowi, za łaskawe za
szczycenie Zjazdu swą obecnością i 
za okazaną pomoc gencralicji*w oso
bach gen. Jędrzejewskiego. Lindego, 
Niesiołowskiego i Thullie. Komiteto
wi obywatelskiemu z prof. Zakrzew
skim na czele, panom posłom, Zwiąż 
kowi obrońców Lwowa, Związkowi 
strzeleckiemu. Lidze Kobiet i innym 
kobiecym organizacjom, sen. W y
słouchowi. posłowi fi. Śliwińskiemu 
i wreszcie delegacjom i wszystkim 
uczestnikom. nakoniec oddał hołd 
weteranom z 1862 roku. Z kolei prze 
mówił krótko i jędrnie powitany o- 
klaskami prezes Dąbski, poczeni po
witali Zjazd gen. Niesiołowski imie
niem D. O. K. Lwów, wiceprezes 
Związku obrońców Lwowa p. Świe- 
żawski, dr. Dłuski imieniem Strzelca 
(przemówienie jego było nacecho
wane głęboką myślą patriotyczną).

pości Miedziński imieniem P. O. W . 
i pani Keller-Krausowa wr imieniu Li
gi Kobiet. Poszczególni mówcy pod
nosili konieczność rozbudowy Polski 
istotnie demokratycznej, wielkiej i

potężnej, konieczność wychowania 
cbywateła-Polaka.

Wreszcie zabrał glos Marszałek 
Ze wstępu wyjmujemy parę za

sadniczych myśli:

„Polski żołnierz mtworzyć sio |oirałi!,.“
Wojsko polskie, któreśmy zaczynali 

budować, wypływało nie z woli i nie 
z chęci narodu polskiego, la nic czynie 
żadnych oskarżeń i żadnych do nikogo 
aluzji, traktuję rzeczy obiektywnie, jak 
historię. Ostatuiem Wojskiem polskietn. 
które było przed nami. było Wojsko 
z ISb.t roku. Poniosło ono kieskę, zostało 
rozbite i zgniecione bez śiadu. 50 lat nic 
chciał naród polski wojska. Dlatego też 
my, w ystępując na arene dziejów, jako 
Wojsko polskie, byliśmy w stosunku do 
własnego społeczeństwa i własnego na
rodu nowatorami.

Legioniści mieli jak gdyby cechę 
przekory w stosunku do otoczenia, prze
kory. która daie siłc i odwagę znoszenia 
największych ciężarów. Chcieliśmy do
wieść zarówno sobie, jak otoczeniu i ob
cym. że polski żołnierz sam bez żadnej 
obcej pomocy tworzyć sie potrafi, że 
obca pomoc iest dla nas szkodliwa i nie
potrzebna. Chcieliśmy wytworzyć te 
walory. które stanowią o wartości 
dobrego żołnierza. Szliśmy przeciw mnie 
mania całego polskiego społeczeństwa, 
które w nas nic chciało widzieć zdatnych 
do pracy żołnierzy i dowódców. To są 
ogólne rysy naszej pracy żołnierskiej, 
pracy, którąśmy przez kilka lat upra
wiali starannie, aby uznano nas jako do
brych żołnierzy najpierw przez siebie 
samych, potem przez otoczenie, wresz
cie przez najsurowszych sędziów. Praca 
ta. i usiłowania w tym kierunku stano
wią niechybnie —  zdaniem mojem — naj
silniejszy nichotwórczy czynnik w Legio
nach.

*

W  głębokiej ciszy i skupieniu w y
słuchała sala dwugodzinnego prze
mówienia- twórcy Legjonów, na te
mat wartości żołnierskiej Legjonów 
polskich. Mowa była całkowicie a- 
poiityczna, nawskróś żołnierska. 
Zbudowana niezwykle konstruktyw
nie, pełna głębi i logiki, sięgająca w 
rdzeń omawianego tematu, błysz
czała co chwila perłami żołnierskie
go sentymentu, to znów olśniewała 
rakietami humoru wojackiego, w y
wołującego na sali nieustanne wybu
chy szczerego, radosnego, zdrowe
go śmiechu. Jakaś niewidzialna, ser
deczna nić omotała serca słuchaczy. 
Zaiste, była to mowa nawskróś ry
cerska, wypowiedziana przytem z 
niezwykłą swadą, temperamentem i 
nar racy juem zacięciem.

Po mowie zgotowano Marszał
kowa burzliwą owację.

NA PLACU PO W YSTAW O W YM .

Około g. 5. odbył się obiad dla u- 
czestników zjazdu i zaproszonych 
gości na Placu Powys lawowym. 
Przy dźwiękach orkiestry wojsko
wej i żołnierskich piosenek spożyło 
obiad kilka tysięcy osób. Obiad za
szczycił Swą obecnością Marsza
łek,-poczeni w towarzystwie kilku o 
sób ze swego najbliższego otoczenia 
udał się

na cmentarz obrońców Lwowa,
składając wieniec poległym.

Dzień zakończył się uroezystem 
przedstawieniem w teatrze. Ode
grano „Cyda" z udziałem żeńskich

M p p e  ś ilę
Kraków. (PAT.) Urządzony przez 

Związki strzeleckie obchód uroczy
stości 6. sierpnia rozpoczął się od
prawieniem rano w kościele Mariac
kim nabożeństwa, na które przybyło 
wicie oddziałów strzeleckich, jako- 
też licznie zebrana publiczność. Od
działy strzeleckie pomaszerowały 
przy dźwiękach trąbek strzeleckich 
przez miasto do Oleandrów, gdzie 
odbyła się uroczystość kadrówki. 
Kadrówkę utworzyli najlepsi strzel
cy ze wszystkich obwodów okręgu

gwiazd polskiej sceny pp.: W ysoc
kiej i Solskiej, panów Rydzewskie
go, Piekarskiego, Strachockiego i 
innych. Marszałek otoczony wete
ranami z 03 roku. posłami sejmowy
mi. członkami komitetu obywatel
skiego i oficerami legionowymi, za
jął miejsce na balkonie I-go piętra 
na wprost sceny. Wkraczającego na 
salę Komendanta Legjonów zasypa
no kwiatami, urządzając Mu długo
trwałą owację.- Loża p. wojewody 
Grabowskiego świeciła szlachetnie 
wymowną pustką. Oczywiście, nie 
zamąciło to nikomu z obecnych ani 
humoru, ani serdecznego nastroju. 
Być może zresztą, iż w  tym czasie 
p. Wojewodą ocieraj łzy pogorzel
com wr Rawie Ruskiej. Podnieść na
leży. iż gdziekolwiek na ulicy ukazai 
się Marszałek, tiumy witały go nie
zwykle entuzjastycznie.

Jan Waiewski.

krakowskiego. Poprzedziło odczyta
nie przed frontem oddziału rozkazu 
Piłsudskiego z 6. sierpnia 1914 r. Na 
daną komendę pomaszerowały od
działy strzelców ku Michałowicom. 
Resztę dnia wypełniły strzelcom 
ćwiczenia pokwe dwóch grup strze
leckich, na które złożyła się kadrów 
ka, oddziały krakowskie z Sosnow
ca. Dąbrowy, Bochni. Żywca, No
wego Sącza, Tarnowa. Wieliczki i 
ittne. Ćwiczenia (e odbyły się na 
północny wschód od Krakowa.

Armia czci zasługi marsz. Piłsuds* irgo
Minister spraw wojskowych, gen. 

Szeptycki, w  rozkazie, dziennym M. 
S. Wojsk. Nr. 125 z dnia 3. sierpnia 
ogłasza, co następuje:

„Podaję do wiadomości następu
jącą uchwalę Sejmu z dnia 28. czer
wca 1923 roku: Sejiu stwierdza, że 

-marszałek Józef Piłsudski, jako na
czelnik państwa i naczelny wódz za

służył sie narodowi. Uchwał* winna
być wydrukowana w „Dzienniku U- 
staw'" Rzeczypospolitej polskiej i o- 

* głoszona w  gminach miejskich i wiej 
skich".

Polecam przy rozkazie dziennym 
przez trzy dni po sobie następujące 
odczytywać powyższą uchwałę przed 
frontem oddziałów.

Nowy Jork. (PAT.) Wolff. „New 
Jork Herald" pisze: Osobistość no
wego prezydenta nie daje powodu 
do niekarności. albowiem powszech
nie jest wiadome, że jest to mąż o 
wybitnej inteligencji i bardzo przewl 
dujący. „New Jork Tribune" uważa 
Coolidge za odpowiedniego następ
cę Hardinga. „Morning W orld" pi

sze, że Coolidge urobił sobie opinię 
energicznego człowieka. Znajdzie
on poparcie i sympatie całego naro
du bez różnicy.

Waszyngton. (PAT.) Prezydent 
Coolidge zatrzymał cały persona! 
administracyjny, który pracował 
z Hardingicm.

rez
(f) O śmierci prezydenta Stanów do

noszą następujące szczegóły:

Prezydent zwiedzał, jak wiadomo, 
Alaskę, gdzie uraczono go potrawa z 
miejscowych homarów. Przyboczny le
karz Hardinga wyjaśnia, żc prawdopodo
bnie te homary spowodowały zgon pre
zydenta. gdyż żyja na przesyconym mie
dzią terenie i wraz r. pokarmem wchła
niają do organizmu dużo miedzi, nader 
szkodliwej dla człowieka.

Prezydent zalrui sie wiec ..miedzia
nem! .homarami" i już w drodze powrot
nej uczuł boleści, lecz wysiłkiem woli 
wstrzymał wybuch choroby, gdyż cze
kały go uroczystości w Vancouver. któ
rych nie chciał odwoływać. Wysiłek 
ten przyspieszył katastrofę. P rzybyw 

szy do San Francisko prezydent musiał 
położyć się do łóżka. Konsylium lekar
skie stwierdziło zatrucie miedzią.

Następstwem było zapalenie obu płuc 
i zaatakowanie serca. Stan chorego krót-i 
ko przed zgonem polepszył sie jednak ̂  
znacznie, tak. że ojciec jego, doktor 
flardirsg. zaniechał zamiaru odwiedzenia 
syna. Katastroia nastąpiła zupełnie nie
spodzianie.

/.gon Hardinga wzmógł panujący »  
Ameryce przesąd, ż.e prezydent nic po
winien wyjeżdżać poza granice Stanów, 
bo spotka go nieszczęście. Zwyczaj ten. 
jak wiadomo, ściśle przestrzegany przez 
poprzednich prezydentów', został złama
ny dopiero przez Wilsona.
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Pogranicze sow., w  sierpniu.
( ~ )  Z Moskwy donoszą: Caiy za

rząd t. z\v. Mikołajewskiej kolei że
lazne1' (łączącej Moskwę z Petro- 
graden*) począwszy od naczelnego 
kierownika, aż do licznego zastępu 
drobnych urzędników, pociągnięto 
do odpowiedzialności za systematy
czne łapownictwo.

Jeden z oskarżonych, inżynier 
Pletniew, brał łapówki „in natura", 
mianowicie pr/y przyimoy aniu do

służby kobiet Pletniew stawił nie
odwołalny warunek, aby' 
petentka wstąpiła do jego ..liarcmu"
ha pew ien okres czasu. Bez udziele
nia „dowodu szczerej miłości" ani 
jedna kobieta nie mogła uzyskać po
sady.

Wogólc rozkład wśród urzędni
ków sowieckich rośnie i potęguje się. 
Ot'u pewien kolejarz, niejaki Pilo- 
tjiąnow

zarahał Hv nocy całą swą śpiącą 
rodzinę,

a to matkę (67 lat), żonę i troje mało
letnich dzieci, a później sam zadał 
sobie śmierć. Ujawniło się. iż przy
czyną tegn rozpaczliwego kroku by
ła obawa sądowego ścigania za 
sprzeniewierzenie olbrzymiej sumy 
14 miliardów rubli 2 kwot skarbo- 
wyeh. Sumy te Filornonow przegrał 
.v jednym z klubów’ rządowych.

caństw słowiańskich na studja do Kra
kowa. Ciuiach będzie monumentalny, trzy 
piętrowy w rodzaju budujące*!' się już 
gmachu studentów technik, we Lwowie. 
Delegacja senatu uzyskała przyrzecze
nie, że rząd uchwali sitbw eucję na budo
wę tego domu

Karkołomny zawód złodzieja stry 
chowego W  Warszawie 'iznałern.mo w 
nocy na bruku nieprzytomnego mężczy
znę, broczącego krwią. Znaleziono przy. 
nim tylko latarkę elektryczną. Nazwi
ska i adresu ustalić nie możJia. W ła
dze policyjne przypuszczają żg  jest to 
złodziei tzw. „pajęczarz', specjalista ad 
kradzieży bielizny ze strychów. /Jo
dzie, ten. przechodząc z dachu jednej, 
kamienicy na drugą, spadł z wysoko
ści 4-go piętra ua chodnik. Lekarz 
stwierdzit cgolnę potłuczenie oraz po
tanianie rąk i nóg.

Ziazd inżynierów’ mechaników. W 
końcu września b. r. odbędzie się w War 
szawie ogólnopolski zjazd inżynierów- 
mechanikow. Powodzenie, jakiem cieszą 
Się od k.lku lat zjazdy inżynierów elek
tro techników i chemików każe przypu
szczać. że i ten ziazd .ściśle zawodowy

:c]e p s ie g o  lotu *%pnop, K r o n i k a .
(d.) Por. Gieagowd przyleciał w 

soboię do Warszawy o godz, 18 .sok 
40, a komisja uznała, żc jest on zw y 
cięzcą i zdobył puhar Ministerstwa 
■spraw wojskowych, który P h i wczo
raj w południc w sali Rudy miejskiej 
w Warszawie wręczył minister gen. 
Szeptycki. Nadto por. Giedgowd 0- 
trzyma jeszcMt* .sześć nagród dodat
kowych.

Cały Jot ha przestrzeni 1245 km.

por. Gieagowd odbył w 12 godzi
nach 28 minutach i 40 sekundach na 
samolocie „Breąiiet" 14 A/H, silnik 
Ronaulda, 300 BP.

Również komisja w  uznaniu za
sług ppor. Pawfuca,- który w bardzo 
ciężkich warunkach dotarł do Pozna 
nia i wskutek defektu motoru nic 
mógł lecieć do Warszawy, przyzna
ła mu dodatkową nagrodę,

\Y POGONI ZA ZBRODNIARZAMI

W związ,ku z, zamordowaniem 
mecenasa Konrada Meklenburga 
prowadzone jest nader energiczne 
śledztwo w  Warszawie i na prowin
cji. Dotychczas aresztowano trzech 
młodzieńców. Którzy pozostawali z 
zaiuordoy anym w nader zażyłych 
stosunkach. Dochodzenie prowadzi p. 
Stanisław Ciołkowski przy pomocy

pp. Slępćzynskiego ; i. Keriigsttw.ą. 
Wczoraj dr. Krasuckł dokonał w  pro 
sektorjum, dokąd przewieziono zw ło
ki zamordowanego po odfotografo- 
waniu, sekcji, która wykazała, iż 
mec. Mekłenburg zmarł wskutek 
strzału w serce. Jest prawie zupełnie 
pewne, iż zbrodnia została popełnio
na na. tle seksualnem.

zgon plnśnep
M OTYL PRZYCZYNA SM U RCf.

ff) Pov szecln-a senzacja poruszyła 
całe ban Lrancisko, gdy pewnego dnia 
znaleziono tamtejszego głównego rabi
na! dra ALwera. siedzącego bcę. życia 
przy stole naci -wielka księga naukowa.

Zwłoki rac zdradzały żadnych ‘Ja
rlów śmierci gwałłownet. Sckdła wyka
zała, Sp serce i płucu byh zupełnie zdro
we. nic mogło więc być mowy o apo
pleksji.

bkrupulaliK śledztwo doszło Jo na-

śtcpuiącycb wniosków: Rabin bvł na
miętnym zbieraczem owadów .Jeden z 
przyjaciół nadesłał mu rzadki okaz mo
tyla z iląszeczka cyauiohi. tużacego do 
preparowania owadów. WiclOcznis Tą - 
bin ukończywszy preparowanie, zasiadł 
do lektury, przyczepi przewracał karły, 
śliniąc palce z w i lż o n e  trucizna, która 
dostawszre się do organizmu, spowodo
wała porażenie ośrodków nerwowych i 
fcgom

Ws;9 w  o l i r a i i  dli
Minister spraw wojskowych polecił 

podwładnym urzędom poborowym przyj 
mować do dnia 15 października r. b. po- 
dauia o odroczenie służby wojskowej na 
podstawie artykułu 64 tymcz. ustawy 
b powsz. obowiązku służby wojskowej. 
Odroczenia z tego tytułu przysługują. —  
jak wiadomo uczniom 1 akademikom. Po
dania winny być załatwiane w czasie od 
15 do 25 października b-.

Jednocześnie wszystkie PKU, zażąda 
ją od tych popisowych .oku 1902, którzy 
otrze mali odroczenia, odpowiednich za
świadczeń od władz szkolnych (akade
mickich). Na podstawie p o w y ż s z y c h  z a _ 
świadczeń popisowi będa mogli ©trzy
mać odroczenie służby woiskowej do 
dnia 20 października 1924 rok". Tak sa
mo popisowi z innych roczników . posoa- 
<li’ jący odroczenia do 20 października 
1023 r., winni przedłożyć podobne za- 

. świadczenia.

Ili m  pilaêi
JJDiiil* 10

Rozporządzeniem p. ministra, skarbu 
cena wyrobów tytoniowych uległa z 
dniem. 1, sierpnia dalszej 20—25 procen
towej zwyżce.

Ceny papierosów rządowych są na- 
sfęRuąiCc: „S|inż<s“* 1000 mk za
szftujkel, „Dames", - „Kalit" 1 „/Kedyw" 
900 mk„ „Kramie** -800 mk., ,.Kiuh“ i 
„Sejmowe" o00 mk., „Prezydent" i 

w,Damskie" 550 mk.
Papierosy fabryk pi ,w atnych: luk

susowe A 18.000 mk paczka luksuso
we B. 16.000 mk„ najprzedniejsze A.
14.000 mk.. najprzedniejsze B. 11.000 
mk., przednie A. 10.000 mk.

Tytonie rządowe od L 00O.OOO no 
' 4S0.ÓOO za 1 kg., prywatne zaś od

850.000 do 360.000 mk.

Lw iw, -i sier nia

Odczyt marsz. Piłsudskiego. Jutro
wieczorem marszałek Piłsudski wygłosi 
odczyt p. t. „Obrona Lwowa*'.

(— ) A*ak kamieniami na tramwaj. 
Trzech nieletnich urwisów Józef Rębski, 
Stanisław Pazowskł i  Jan Olej obrzucili 
wczoraj Ifemicffl^JS wóz tram- 

■ waiowy nr. 135, przyczepi ibiii we wo
zie szybę. Okazało sic, że szybę zbił Jó
zef Rębski, kurnego policja przytrzymała 
aż do złożenia przez rodziców odszko
dowania ,

(—) Rozbijali głowy i szyby. Dzięki. ' 
zdaje sic. zakazowi sprzedaży alkoholu 
w dni świąteczne, w’czorajsza niedziela 
pełna była awantur pi.iąckicli. I tak w 

Jszyiiku Dickera. Drz.t tu. Szajnoeln Sta
nisław Szef i Wo.iciech Kozłowski po
rozbijali halbami gfowy Teofilowi Fiisz- 
czakowi. Bernardowi Silbergowi. Podo- 
tmy despekt spotkał również w tej samej 
restauracji kupca Ozfasza Oriinberga i 
montera Teo fili Dobrzańskiego. Za wja- 
bicic szyby Maksowi Sternowi w mie
szkaniu przy ul. Piekarskiej 55, aresz
towano piianiec Ludwika Harbyie. za
mieszkałego przy ul. Św. Piotra i Pawła 
L 2. Również sprowadzono wczoraj do 
aresztów' policyjnych celem wytrzeźw ie
nia Jlka Krymka i Wasyla Stupk„ z Ku
bkowa , którzy w ulicy Rzeźnickici le
żeli bez przytomności

(— ) Chusteczkowy złodziej. Za kra
dzież clmstki Szarlocie Sternowej. zam. 
przy ul. Korzeniowskiego 9, aresztowa
no Prokopa Stodółkę, zam. przy ul. 
Kordeckiego 5.

(—^Nreszcześłiwie wskoczył kole
jarz do pociągu. W czo.aj opatrzyło P o 
gotowie ratunkowe 30-letuicgo kolejarza 
Piotra Ghnkowskiego. który skaczac do 
pociągu, będącego w  biegu, upadł 1 od- 
nióst poważne potłucz#ua.

(— ) Złodzieje lubią ścisk. W  ścisku 
podczas przyjazdu .Marsz:.łka do ratu
sza ‘skradziono w  Rynku Stanisławowi 
Krzanowskiemu srebrny zegarek, war- 
tości 1 mili. mk. Przy  tej samci okazji 
koło dworca, skradziono Franciszkowi 
Ditrichowi portfel z dokumentami.

(— ) Włamanie tło sklepu w biały 
dzień. Wczoraj nieznany spraw'ca 0- 
tworzył sobie drzwi w sklepie Suchcra 
Bera, przy uh Rybiej 3, i skradł na 
szkodę Dawida Deckerta, zam. Pod De 
bem 3, dwa tuziny czarnych skórek 
boksowych, wartości 10 milionów mk.

% f f i lŁ A J lh

Pt i(gi diim akademicki w Krakowie.
J^ekiorat Uniw. Jagiellońskiego odniósł 
się do grrunj 111. Krakowa z prośbą o od
stąpienie pod dom akademicki dużej nar 
celi w okolicy parku dr. Jordlana Pro
jektowany gmach obliczony jest r.a po
mieszczenie 50 studentów. Część gma
chu będzie przeznaczona na mieszkania 
dla 100 studentów, przybywających w o- 
statnich czasach bardzo licznie z innych

P K E S I I E R A .

tjflbije Sie poważnem echem v  opinji 
kraju. Hasłem zjazdu będzie wskazanie 
sposobów wzmożenia wytwórczości ero 
gą postępu technicznego i w yuajności 
pracy, OTaz zmniejszenie kosztów w 5 • 
twórczych. Do komisji Organizacyjnej 
Zjazdu poza Zarządem Kok mechanl- 
ków weszli z łona Politechniki warsza- 
Wokiei pToi. H. Mierzejewski i prof K 
T  aylor.

X K  Ś W i A f A .
30 aeroplanów sploae.ło w Lyom

podekas jwKazii aercfdronra. Szkody 
wynoszą 2H miliona franków

Olbrzymi strajk kolejowy wybuelii 
na W ęgrzech. Ruch pociągów osobo
wych i pospiesznych usiał na wszyst
kich liniach. Rząd zaprowadził sądy 
uorałżtie rozwiąza '! Związek nraiszynw 
stów i aresztow-ał iegn członków

Czernin wraca do Habsburgów. DonO 
szą z Budapesztu, że osławiony br. Ot- 
tokar Czernin przenosi sie do Hiszpanii 
i zajmie stanowisko marszałka dworu 
eks-cesarzowej Zyty. f <t

Lataiacy powłeśoiopisarz. Słynny yn- 
gie'ski atifjr powieści fantastycznych fl 
G. WeBs órzybył aeroplanem do Pragi * 
złożył Wizytę prezydentowa Masarsko 
vn, poćzem tą samą drogą wrócił do An 
giji

iisii i E c i i i r n

l  t e o f p u .

Repertuar Teatru 'JDełkł**©
Poniedziałek. 6 bm. „Czarównica**. 
Wtorek, 7 bm. ,,Cyd‘ ‘.

Ufnerłunr Teatru Mcł»s a tOradecki*!. 
Poniedziałek. 6 bm. „Dwie cnoty" 
Wtorek, 7 bm. „Dwie cnota.'**.

-W-S ■ ■iT-1.-, •<***«
\ą

m m i  w s c h i i r i e
we LUlOWłC, od S do U wrzośnii

Listę zgłoszę.i * 9Stawców 
zamaka się 31 lioca r. b.

Z 4 Y .
Ik Zflł srenir i irtforuwej*:

P  uwóói, Jagiellońska 1

Dziś i ’1 poniedziałek 6. b ni , »  i n i s t K  L E W .
nadzw. dramat w 6 akt. wytwórni. SKwędzktuy
„Syenska Biograf-TęaternJ. według p®wi«iśc. 
laureatki nagro!v Nobla Selncy I.AfrLRLÓFF 
W  g? roli MARY JOHNSON, najgenialniejsze

artYctka Północv — Niewidziane dotąd cfekly ekj-anow# i!-H?

mm K m
/
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Jatc Franciszek Ferdpand
chciał Austrję osadzić na mU f €6ŁS iSł

AMBITNE ROJENIA P O S Z O  DO O ROSI' W PA2 1 NIESZCZĘSNYM
ARCYKSIECIŁM. '

(f) L  pamiętników b. aicyksięcia 
Leopolda W&iflinga dowiadujemy się 
wielu interesujących szczegółów z 
życia dynastów austriackich.

Przed laty, ako po.-u.znik mary 
narki podróżował wraz z arcyks. 
f  ranciszkiem Ferdynandem po mo
rzach indyjskich i polinezyjskich, na 
Pukladzic statku „Elżbieta11. Obaj 
książęta podziwiali morską i kolonial
na potęgę Angiji, przyczem następca 
tronu z pewną zazdrością podkre
ślał niebywały zakres władzy wice
króla Indii, mówiąc:

—  Taki sobie zwykły człowiek, a 
sto milionów krajowców drży na każ 
dc mrugnięcie jego powiek!

1 on sam chętnie mrugnąłby po
wieką w takim wypadku, lecz nto 
był niestety królem Angiji, ani wice
królem Indji. Franciszek Ferdynano 
ciągle podkreślał jako konieczność

13 i f f l i  ihr nieniii w
(f) Według dat zebranych przez ge

newski międzynarodowy urząd pracy, 
liczba Inwalidów wcjemsycb wynosi; 
Niemcy i.537.000, Ausfrja 166.000, Sta
ny Zjedn. 157.0OU, Francis 1,500.000, An
glia 117.00GL Wiochy SG0.0G0 Polska 
320.040, Fjnnunił 100.900, Jugc-slawia 
(>4.000, Rosta 775.000. Orzechy 356,(8)0. 

i Belgia 25.900. ad. Ogólra liczba pobio- 
1 rających rent} in\ Jldón wynosi 
7,13e.(Hsi), LAść ta dosięga 10 iniij.vj(>y, 
wlicży wszy inne państwa, jak ’1 urcję, | 
W ęgry Fnugarję e id ; mcwymaepLfine w 
wykazie.

P r ? n u ^ f ? r i 3,‘ c i8  r $ n o i \ “

Hrsnilfa sportow o.

łlAKOAH — POOON 2 : t (2 : 0).
m koah w ystawa w składzie wzmoc

nionym trzema graczami. Pogoń w skfa- 
uzie zw »k ł; n, z nastepuiacemi zmiana
mi: Mietek Kucha na bramce, Fichtel na 
>rr. dki pomocy, SInnecki na prawom, a 
Szabakiewicz na lewem skrzydle. Śmia
ło rzec można, że wczorajsza gra ,Po- 
goni“  Im a najpiękniejszą, jaka oglada- 

.tiśmy w obecnym roku. Za wyjątkiem 
niezupełnie jeszcze z zespołem zgranego 
Szaóak ewicza wszyscy gracze stanęli 
na wysokości zadania. Lwowianie ambi
cją i ofiarnością górowali nad silniej
szym technicznie przeciwnikiem, dzięki 
temu narzucili snu swój sposób gry i w y 
szli ze spotkania z pełnym honorem. 
Nit wiele brakowało, aby wynik pozo
stał remisowym

Zwłaszcza w pierwszej połowie gry 
ujrzeliśmy vz całej okazałości żywy 
temperament Lwowiaków, którzy opa

kow a li role przeciwnika i niejednokrot
nie poważnie zagrażali jego bramce. Mi- 

, ino to właśnie w tej połowie z wypadów 
Jsnzclają Ha swoich bwrw po jednej 
biamce Molnnr i Husier. W  pierwszych 
minutach drugiej połowy gry Garbien z 
przeboju pakuje piłkę z taka siła, że 
bramkarz minio trzymania w reku pusz
cza ia i ta grzęźnie w siatce. Wkrótce 
potem tempo gry osłabło, goście mieM 

. przez pewien czas przewago, ale obopó!- 
ne wysiłki nie zmieniają niż wyniku.

Gra oyła prowadzona za ostro, zwfasz 
cz.a przez Hchtia. Niesmaczne były rów
nież kłótnie gości o drobnostki w czasie 
grv.

Kapitan Bilor icdziowaf dobrze. Z a 
niesportowc zachowanie sie gości, obcią
żać jego konta nie można. Publiczności 
około iu.dOO.

nabycie przez Austrję kolonj*, z  z a 

zdrością, wspominał, że jego kuzyno
wi, Wilhelmowi 11. udało kię tanim 
kosztem, ugruntować panowanie Nie
miec na Pacyfiku. Taka drobna Ho
landia miała olbrzymie kolonje, a pą-_. 
tężna Austrja —  ani jednej. Myślano 
ongiś o zakupieniu małej wysepki 
skalistej Sokotry (u wejścia Murza 
Czerwonego) lecz plan ten upadł 
wobec niechęci starego cesarza do 
„awantur zamorskich11.

Ambitny następca tronu snul da- 
lekoidące projekty rozszerzenia po
tęgi Austrji na morzu i w  rozmowach 
z kuzynem dawał do zrozumienia, żc 
skoro on oueiinte tron, sprawa ta 
weźmie inny obrót. Jakoż wzięła — 
inny obrót — lecz w  całkiem od
miennym sensie. Dziś rojenia o k o 
loniach austriackich śpia snem wiecz
nym wraz z ich aun rem

Warszawa, Rewjażowe spotkanie D, 
S. V. Opawa — W sjsza wianka 1, 3 1
( 2 : 1 )  u a koizyśt Opawy.

K. S. Orkan — Makkabi 1 : 1 (0 : 1). 
Warszawianka II —  Skra 2 : 1 (1 l).

OGŁOSZENIA

| p  fla uka i y y chawania

KURSA MATUPYCZNE GIMNAZJALNE.
Jedno i dwuroczne, ilość miejsc o- 
g ’ aniczona Staranny dobór sit nau
czycielskich. Wpisy do 5. w rześnia. 
Prot. dr. Józef Gluziński. Szkole ję
zyków obcych, „Ecole jRęforme" — 
Lwów, Pańska 14. 4813-20

i i  Kudiw. sp rzeda ł, zam iana § §  
Sa ____________ _—   g®

tUTO  sześcioosobowe prawic nowe 
okazyjnie do sprzedania, pośredni
ctwo wykluczone, Wiadomość Lwów 
skich Dzieci 56._________________w 138-2

SZATKA oszklona ( wystawsa.), a-paral 
projekcyjny!, tutins rtkazywiie d  ̂
sprzedania, Zj-^Ukiewicza 49 11. y>
między 1— 4 4 <52*7-2

m  Aissszkania, lokale, sk ie iv  m
LOKAl pray początku ui. Zyblikiewi- 

eza, składający się z 2 parterowy (fu 
sklepowych ubikacji i 2 suteryn. 
najdorodniejszy na sklep lub bhiro 
zaraz do odstąpienia. Zgłoszenia de 
Administracji „Gaz. For." pod 200 do 
larowu _____________________

LOKAL sklepowy urządzony z towara
mi do sprzedania. Wiadomość p. Rud
nicka, Kampiana 3, od 4—5. 401)5-3

R o zm a ita

fęinanl portlandzki pierwszorzędnej j 
rości tylko wagonowo, dostawa r.Ky h 
miastowa -  . P I L O T  *. L W Ó t  
k {  V I ' O K K < , ( )  - I  . 47Ó5-1

DO MLOCARŃ
najtańsza sła popędowa to ropne moto
ry przewoźne „Perkun" od 6 do 30 HF. 
Oferty, świadectwa, dogodne spłaty o- 
raz pasy, ccmei t, maszyny- młyńskie 

poleca Ir,Pilot", Lwów . Batorego 4.
494i-20

! S  O  L  S U  O
‘a S ss liŁ r t łS .  w ó d  m ,  w ae»r*a ia«-jFO)i 

i  k ą p i e l i  s)ł-»t:i2-yc*K 
znąiy ze swej skuteczności w rouma- 
iyzmie, artretyznuc. prrymioc.e, cho

ro 3ch s.ón.yca, nerwowych, 
pędzie o! * arty I ©  w  * e ł ■•»*»« 
Mi* zlcań Rio brak, utrzymanie wnf ęunie 

i 1 ..n.ć — lntor racie w)  ' i. '/./* icZAD i-.C' . . A 2 
’ _ poczta SOLEC- 050 . 7' I

M A Ż S P A  Jtt
fcalaca o ce. ę -  ur/w kRuMli! PUDRU

-abuapt .kl Mrs L ?L*D AWSKIEGO 
U tÓ A, Hel c n 19 

De nabycia w apt-kurh i składa h
aplCtznydi. t ‘23-2

I^ F IE E lE C Z ^ J C Z E j

O O M il

JtCSU. i 3 S-Ć 'JT-..

3 ? K 0 Ł  S Z B F F B S  I .  Ł
B F Is łt :, Jitj? W «ir!:»w ss 

i lo  o ir z y r a a iu u  w  i> p t «w a c lt  
i ili-< 'g iU '»-jac l:. I 000

f e p u i s k i a a
W 3 £ L W O W I E ,  u 3. a  9190

poleca r.!ezwykia inteiesitjąica i tania k j ą ż i l :

Piotr Benoit: Tajem nice Sahary (powieść) (Atlan
tyda) .......................................................... . • 8 0 0 0  Mp

m. Zbierzchowęki: Żongler, rzeczy wesołe 1 smtiif.e
(Doezje) . . . . . .  • 6 0 0 0  „

Perno: Rztczy wesołe, (poezje) . . . .  6 0 0 0  ,

Do riabycia w biurach firmy przy 
u!. Senatorskiej L 6

W ysyłka książek tylko za popr^edniem nadesłaniem  
i naleiytóści.

E D Z l C L a i f  J A Z D Y ,
cbowiâ ujący od I cierwra.

Objaśnienia znaków:
P. —  Pociąg pospieszny.
*) — Kurs lje od 1/Vł—30/IX i »4 

1/V—31/V w niedziele i rzyas.
tał

:*) — Kursuje e d 'l/ V !-3 I ' ii! w m tr 

ZE LW O W A odchodzą 
Piotrowice 3.35. 17.30, 19 40 21.00 
Warszaw* 9.35, 20.05 P., (przez Roz

wadów).
Warszawa 13.30, 23.10 tprzea Bełżec 
Poznań 15.00 P.
Katowice 10.25 P.
Żyw;ec 8.20, 23.55.
Kawa Ruska 21.15.
Smalyn 7.35, 9.45 P „  19.55 P,, 23.1P 
Kołomyja 14.25, 1725.
Cliodorów 11.50.
Fodwoloczyska 10.40 P.t 2.3JO 
Tarnopol 6.0o, 17.30 
Równe 13.45, 22 40 
Radziwiłłów J9.35.
Grajewo 9.15 (przez Sapicżankę). 
Kowel 19.20 (przez Sapicżankę;, 
Ławoczne 7,25, 16.55.
Borjsław 9.50 P „  19.30, 23J5,
Sianki 13.50.
Sambor 7.10, 23.05 
Chełm-Dęblitt 8 55 
Słojanów 7.40, fE.35.
Podhaice 6.55, 16JO.
Jaworów 8.30, 17.1-5

POCIĄGI PODMIEJSKI?
odchodzą 

Gródek Jagielloński 13.40. 15 20, 
Mszana 6.05.
Szczerzec 13.35*)
Komarno 14.30J/
Janów 14.00**).
Brzuchowice 10.10*). 14.30, 16.00,

17.35t), 19.00, 20.2i t t ) .

dzIeF 1 święta -zym. kat. 
t )  — Kursuje od 1/VI -30/IX w ile* 

azieie 1 święta rzyrn. Lato!. 
t+ ) — KursUje od 17V1 —30.'IX 1 od 

1,JV —31/V codziennie.
S) —  Na -azle nie kursuje.

DO LW O W A przychodzą
Piotrowice 5.30, 630, 8.10 P., 1643. 

20.25.
Warszawa 8.35 P., 22.05 P. prźei

Rozwadów;.
Warszawa 5.50, 16.55 (przez Bęsłeea 

_ Poznań 13.30 P.
Katowice 19,10 P.
Żywiec 9.45, 16.45.
Rawa Ruska 7.30.
Sniatyn 5.55, 9.10 P.. 17.00. 18-50 T 
Kołomyja 12.20, 22.10.
Chodorów 7.29
Podwołoczyska 6.20. 18.45 P . 
Tarnopol 12.15. 20.50.
Równe 6.50, 15.45.
Radziwiłłów' 9.10.
Grajewo 22.10 (przez Sapleżankę). 
Kowel 10.30 (przez Sapleżankę). 
Ławoczne 6.50. 22.05.
Borysław 10.05, 15.35 13 JOP. 
Sianki 10145, 19.10,
Sambor 7.35.
Dęołin-Chełm 20.40.
Stojarów 9.25, 1.915, ,
Podhajce 8.45, 21.55.
Jaworów 8.05, 2CJ0,

POCIĄGI PODMIEJSKIE
przychodzą 1 

Komarno 7.00S), 21.05tt),
Janów 22.20**).
Brzuchowice 11.15*) 15 30, 17.14,
18.30t), 19 55, 21.30ti>,
Mszana 7.30.

K a le ży tc ść  p ocztow a  op łacono ? c.iw teiu  — Preuur.ie a .a  m ies ięczn a  54.00ił Alit Z G ostaw ą na m ie,aca  Sab z o r z e i/ ła ^  paczto- 
v & 6 0 .0 0 0  Mb. —  Za gran ica  7 0  0 9 0  Mk. — R ed ak c ja . Lw ów , ul. Senatorska 6- —  A d m in is trac ja  ul. Soko ła  4 . —  T e le fo n  

f Red kcji w  dzień Nr. S5 , a iv nocy począw szy  od god z , 8 w ieczorem  Nr. 2'XflL —  T e le to n  A d m in is trac ji B9L

«, dfUMtót Em* p c l  VAiU L  v»« JLwowie. Uupow, redaktor: MARjAM MA _JiAL5 iu.


